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I I I  .ZAGADNIENIA FOLI TYTCE WEWNSTRZILtJ 
I ZYCIE SPOŁECZNE.

11L i o t u v o s  A i d a s ” o s p r a w i e  r a k i a k l o j .

"L ietu vos Aidas" Nr .3 5  z dn. 12 . I I  .1930  r .  Art * p .t  *"Lra-

czonie, sprawy r a k is k lc j " .  S t r e s z c z e n ie :

Przed k i lk u  dniami w R akiszkach  zakończono drugą w ie lk ą  
a fe r ę  "Ukininku SajungL". P i s z ą c  o z j c z a z i e  p r z e d s t a w ic ie l*  tego  
svh^ vu a r u w a ^ l i  że n io  p r ó ż n a  on wyroku p o n io .f i  o sk ie  go sądu 
okręgow ego. N io omvli*liśmy s ię ,  gdyż już  so b o tn i  numer rism a rzekomo 
k a t o l i c k ie g o  p i s z e  że p r a ł a t  Ladanauskas "będzie apelował, gdy..
sza  i n s t a n c j a  sodowa p o p e łn i ła  b ł ą d .  ,,

Co "będą r o b i ły  d a le j  c h r z c s c ja n s k ic  grupy -  zobacz* Tip, p ó ź­
n i e j .  Tera* j a s n ą  j e s t  jed na  r z e c z :  prawdziwi k a t o l i c y  n ic  p rzyzn a­
j ą  wyroku sądu p o n io w ie sk ie g o  i  prz-nrołując do pomoc"* bezbo<.nikc~
Z o l l  ? S o m  z nim k rzy czą :  "J ' a c c u se " .  Rzekomo k a t o l i c k i  d z ie n n ik  
w s k i u j f  nar/ot motywy d z ię k i  którym sąd z b ł ą d z i ł .  P i s z e  -on w -Ry­
tu a le"  i  ż" chr z e śó j anska d e m o k r a c j a  n igd y  n ie  utrzymywała a t y v  
snrawie r a k i  s k le j  n ic  -było krym inały  t o ń k i  d o p u ś c i ł  go s i ę  jednak  
n ie  zw iązek  Gospodarzy, l e c z  B r a n a .  P o tw ierd za  to  1 wyrok aątemy 
t e z  w zględu na jeg o  ten d en c ję  zad ow oleb ia  k t c  ^ą.
"ukrzwżui" . K ied yś  k r z y c z a ł  ta k  sfanatyzow any tłum żydowski,. Gbec- 
n ie  krr,yrcz*r " L ie tu vos Aidas" i  "L iotuvos Z in io s" ."

J e ż . - l i  w snrawle r a k i s k ie j  afanatyzowan-m tłu m eą  w o ła j ą ­
cym "ukrzyżuj" są  " L ietu vos Aidas" 1 " L ie tu v o s  Z in ios"  to  n a ło ż y  
Z3P0 ”U^ieó iż '" n ie w in n ie "  sk a za n i s z c z e g ó ln ie j  p r a ła t  ^ a W u s k a s ,  
j e s t  nowoczesnym Chrystusem . Przyrównując pisma n ie c h r z e s e ja n s k e -  
demokratyczno do s fa n a t-a cw a n eęo  tłumu w o ła ją ce g o  u k .zy z u j  R. 
taa" n ie w ą tp l iw ie  c h c ia ł  przyrównać p r a ła t a  ,-a anauskasa do n ie .  in  
n ie  skazanego C h ry stu sa . J e ż e l i  tego  o tw a rc ie  n ie  z r o b ią  to ty lk o
p rzez  o s t r o ż n o ś ć ^  n ie  p od nosi s i ę  św iadom ości prawnej w l i t -
wio l o s t  faktem jasnym d la  v / s z y s t k ie h .  Nie w id z ie ć  £P mogą ty lk o  
c i  * k to r z v  a lbo  z p rzyrod zen ia- są  ś le p i ,  a lbo  to ż  n i e  chcą i^ n ic  , 
noga w id z ie ć  - o .  J o ż e l i l  y  grupy p o l i t y c z n o  w L itw io  um iały  w ia z ic c ,  
ż y c ie  rea ln o  " jeżo łibm  m ia ł"  jed n ą  m iarę d la  p o t ę p ia n ia  p rzestępców  
sw oich  cz-r n ie  sw oich wówczas z n ik ły b y  u nas warunki s p r z y j a j ą c e _ 
rozwo j owi p rzestęp stw , k tó re  d o ty ch cza s  p ost  ę powały o. z i  ę i i  temu, i ż  
w ia ły  obrońców w p a r t ja c h  p o l i t y c z n y c h . -

1 e t  u v o s Z i n i o s "  o n i e p r o d u k c y j n y c h  w y  -  

d a t  k a c h  .

" L ietu vos Z in ios"  N r .35  z d n .1 3 . I I  .1930 r .  A r t .p . t ." Z a -

c“r°Pa zabawka". S t r e s z c z e n i e :
*

p ro w in c jo n a ln e  k o m ite ty  W ito lda  V /letk iego  n aw ołu ją  urzęd"  
i  sp o łeczeń stw o  do ilu m inow ania  domów i  u l i c .  Dla n ik ogo  n ie  j e s t  
ta jc r -n ic ą  że nawoływanie ta k ie  wobec tego, i ż  k om ite ty  s k ła d a ją  
Qi ę  z p r z e d s t a w i c i e l i  w ładzy  róvma s i ę  rozkazowy s z c z e g ó ln ie j  
Rdy s i ę  przypomni -nleprz^jenuno ś c i  ja k ic h  d o z n a l i  k ie ro w n icy  t^ch  
e sy  inn-*ch urzędów, k to r z "  w roku u b i e g ł ’® n ic  u r z ą d z i l i  i l u m i n a c j i .  
i0  -eż  obecn ie  czernią s i ę  przygotow ania  do t ,7"ch u r o c z y s to ś c i ,   ̂ s-ęo- 
r sądza s i ę  k o sz to r y sy  wynoszące nawet k i l k a d z i e s i ą t  t y s i ę c y  l i t ó w .

Kto ż y je  da lej' od zbvtkow m ie j s k ic h  1 ma j a k i  t a k i  s t o s u -  
n ek z ludem, d l  a t e g o  j e s t  Jasnom żo kraj n asz  u b ożeje  c i e r p i  
r‘?d3? ekonomiczną i  k u l t u r a ln ą .  J e ż e l i  dawniej w c ią g u  dnia do domu 
N achodziło  ty lk o  k i lk u  żebraków to o b ecn ie  z ja w ia  s i ę  i c h  kalku -  

2 l0 3 i ę c i u .  I n s t y t u c j o  k u ltu r a ln o  n ie t y lk o  n ie  ro zw in ę ły  w c ią g u
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t y c h  k i l k u  l a t  owej d z i a ł a l n o ś ć ^  l e c z  j ą  z n a c z n i e  o g r a n i c z y ł y ,  j e ­
ż e l i  n i e  z l i k w id o w a ły  z u p e ł n i e  .

Z b y t  podda ją ;  s i ę  s u g e s t j i  i  l u b i ą c  n aś lad o w a ć  c z ę s t o  
p r z e k r a c z a n y  g r a n i c e  i  zapotninaxny o n a j w a ż n i e j s z e j  r z e c z y  -  c e lo w o ś ­
c i .  D la  w z m o cn ien ia  n a s z e j  p a ń s t w o w o ś s i  i  p o c z u c i a  narodowego Bodaj 
o z y  p o t r z e B n e  s ą  z e w n ę t r z n e  e f e k t y .  S p o łe c z e ń s tw o  n i e  j e s t  m ałen  
d z ie c k ie m  i  3 podz iewa  s i ę  r z e c z y  n a j w a ż n i e j s z y c h .  Oprócz  tego, n a ­
l e ż y  w ą t p i ć  o w r a ż e n iu  j a k i e  o d B le r a  l u d  z t e j  d r o g i e j  r o z r y w k i  w 
o k ro  3 i  e” t a k  Bardzo t ru d n y m .  ZByt t o  j  askrawy dy so nans  z o k r u t n ą  r z e ­
c z y w i s t o ś c i ą .

Co do s a n e j  p o t r z e b y  u t r w a l a n i a  h i s t o r y c z n y c h  momentow 
n a ro d u  o w i e l e  B a r d z i e j  celowem ByłoBy dokonać t e g o  n i e  pod p o s t a ­
c i ą  p ręd k o  z n i k a j ą c e g o  e fek tu ,  l e c z  poważnej p racy ,  ^ k tó re j  ś l a d y  w 
p r z y s z ł o ś c i  dałyBy s i ę  c o d z ie ń  odozuwać.  Czy z a  t e  środki ,  k t ó r e  
wyrzucamy n a  i l u m i n a c j ę  j e d n e j  noc;'-, j e ż e l i  n i e  p r z e z  r o k '  t o  p r z e z  
dw a n i e  zBudowaliBy śmy gmachu d l a  swych B iB l jo tek ,^  muzo ot/ s z k ó ł  
powszechnych ? Czyż n i e  ByłBy t o  l e p s z y  sposóB, k t ó r e g o  s k u t k i  co-  
d z l o n n i e b y  śny w i d z i e l i  c z u l i ,  k o r z y s t a l i  z n ie ł^  czyż n i e  ByłyBy to  
pomnik godne n a r o d y  s a  k tó re B y  n a s  a ą s i e d z i  i  in n e  p a ń s tw a  w i ę c e j  
s z a n o w a l i  n i ż  z a  p rę d k o  g a s n ą c ą  lam p ec zk ę .

* S i ł a  i  moc n a ro d u  z a z n a c z a  s i ę  n i e  zew nę trznem i  B ł y s k o t ­
kami l e c z  uświadomieniem o b y w a t e l i  i  i c h  p r o d u k c y j n ą  p r a c ą .  Ktpt

W s t o s u n k u  do pańs tw a  n i e  n a l e ż a ł o b y  n a ś lado w ać  n i e k t ó r y c h  
t r a d y c y j  n a s z y c h  pewnych k l a s  s p o ł e c z n y c h .  S l a  cudzych  oczu wydawać 
Bale, d l a  s i o B i e  samych -  żyć o g ło d z i e ,  a lBo n o s i ć  d r o g i e  f u t r a ,  
rcie mająo k o n ie c z n e g o  u b r a n i a . -

* e t  u v o s 2 i  n i  o s"  o r e f o r m i e  u s t a w .

K o n s t y t u c j a  n a s z a  o rzek a ,  i ż  j ę z y k ie m  państwowym j e s t  j ę -  
sy k  l i t e w s k i ,  z" d r u g i e j  s t ro n y ,  w s z y s t k i e  nowe prawa o p a r t e  s ą  n a  
toir  ̂ żc n i k t  s i ę  n i o  może t ł u m a c z y ć  n i e ś w i a d o m o ś c i ą  u s t a w .  Tymcza­
sem w i ę k s z o ś ć  n a s z y c h  ustaw j e s t  w j ę z y k u  r o f t j j s k i m .

D o n io s ł e  z n a c z e n ie  ma t a  zasada ,  i ż  c a ł a  lu d n o ś ć  powinna 
poznać  u s ta w y .  P r a w i e  na  każdym kroku spo tykam y s i ę  z prawem cywi 1- 
n°m a lB o  p r o c e s e m .  Świadomość narodowa n i e  p ozw ala  używać nam us taw  
r ° s y j s k i c h .  K ie d y ś  L i tw a  mało z w r a c a ł a  uwagi  na -to, f ż  ję z y k ie m  
państwornnz b y ł  j ę z y k  B i a ł o r u s k i . Widzimy wszyscy,  • i l e  to  w y r z ą d z i ł o  
k rzyw dy .  Gdyby wówczas wprowadzono j ę z y k  l i t e w s k ą  h i s t o r j a  w y g lą d a ­
ł a b y  i n a c z e j .  Z d r u g i e j  s t ro n y , ,  ustaw;/ n a s z e  ż y c ie  z n a c z n i e  w y p r z e ­
d z i ł y .  Z o s t a ł y - o n e  s tw orzone  w r o ż n y c h  o k r e s a c h  c z a su  i  n iema w 
ni c h  a n i  l o g i k i  a n i  s y s te m u .  Czasowy rzą,d l i t e w s k ą  n i e  mogąc, z o ­
s t a w i ć  pańs tw o  z u p e ł n i e  Bez u s t a w  upraw omocni ł  n a r a z i ć  us taw y r o ­
s y j s k i e .  \ l s z o la k o  s t a n  t m c z a a o i r /  s t a ł  s i ę  s t a ł y m .  Z a c z ę l i ś m y  j u ż  
d r u g io  d z i e s i ę c i o l e c i e  od c h w i l i  p rok lam ow an ia  n i e p o d l e g ł o ś c i  a  w 
a ~ i e d s l n i c  p raw nej  p a n u je  t a k i  sam n i e ł a d ,  j a k  p r z e d t e m .  Nie wiemy 
Pawct co s i ę  z a m i e r z a  ro B ić  i  k iedy  Będziemy m i e l i  swe u s t a w y .

W n a s z y c h  w arun k ach  B a r d z i e j  B y ła b y  w skaz an a  r e c e p c j a ,  a 
kody f i k a ć  j a  u s taw  k t ó r a  t r w a  B a rd zo  d łu g o  i  wymaga w i e l k i c h  wy - 

ei f ° W * p r z y k ł a d  może t u  p o s łu ż y ć  p r o j e k t  n i e m i e c k ie g o  kodek-
u w ya r n e gO, k t ó r y  B ęd z ie  na jw ię k sz em  d z ie ło m  l u d z k o ś c i  w d z i e d z i n i e  

^ a t e r j a ł  do teg o  ko d e k su  z a c z ę t o  z b i e r a ć  n a  p o c z ą tk u  B i e ż ą c e -  
j e(^ * u l e o i a  a  J c 3 acze  t e r a z  n i e  z o s t a ł  on w n i e s i o n y  do R e i c h s t a g u .

k n i e  w ce lu  p o ró w n a n ia  p raw a  k a m o g o  ró ż n y c h  narodów, wydano 
j e^ S n a s c ^G wi e Bkich tomów. Zredagowano p i ę ć  p r o j e k t ó w  łcodeksu a 
YiTT7-SZv+i' ^ on^ Gc n a  tern. Nie z n a jd z ie m y  żadne j  d o n io ś le j sz o * -  p r a -
vi;» k t o r a b y  n i e  B y ła  d o k ła d n ie  omówiona w p r a s i e  i  o k t ó r e j b y  n i e  

• P o w ie d z i a ły  s i ę  n a j l e p s z e ,  s i ł y  naukowe.
. , ^’° w s z y s t k i c h  p a ń s tw a c h  k u l t u r a l n y c h  z a s a d y  us taw  s ą  p r a ­

n i  c tw °analC0V7<r * ^  r03ÓrJ s k l e j  u s t a w i e  z roku 1364 o r e f o r m i e  sądew- 
z a p o ż -  tTp r2 y j ? t e  ̂ 1 u naa  w s z y s tk o  co j e s t  w o n ie j  dobro, z o s t a ł o  
I’u r OT5^ C7 ° nG Z E u r °PK Z a c h o d n i e j ,  i  my  powinniśmy Brać  w s z y s tk o  z 
kod ek 3 Godnie j  • Dłuęo n i e  a su k a  j  ąc, • mO żerny p r z y j ą ć  j e s z c z e  nowy

s z w a jc a r s k i ,  k t ó r y  j e s t  uważany z a  j e d e n  z n a j l e p s z y c h .  F o n i e -
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waż w K ła jp e d s io  n r z ^ j ę t y  j e s t  n ie m ie c k i  kodeks oyw iln y , w ię c  n i e ­
k t ó r a  z w r a c a l i  n a  n ie g o  w a g ę ,  Oprócz to g o  utrzym uj omy su o su n x i  *. 
Niem cami t o  t e  ft jednakowe u sta w y  b y ły b y  w y g o d n i e j s z e .  L o a cx sy  
s z w a j c a r s k i  i  n i e m i e c k i  s ą  o r z c ło ż o n e  na- j ę z y k  l i t e w s k i  i  o d o ite ,  , 
v;3t 7'sc*"- t o ż  k t ó r z y  s i ę  n ie m i i n t e r e s u j ą  mogą s i ę  z n im i zapo^ n ..c .  
G d y b y ś  m i e l i  ju ż  dobre u s ta w y  wówczas p o t r z e b a  nowych n i e  b y ła b y  
t a k  a k t u a ln ą  m oglibyśm y rozw ażyć k w e s t ję  k o d y f i k a c j i  która.?/- s i ę  
d łu go  p r z e c i ą g n ę ł a .  W p o ś p ie c h u  z a ś  dokonana p ra ca  k o d y f ix a c y j n a  
m ia ła b y  m a łą  w a r t o ś ć , -

N o \r 'r n r o j e k t  u s t a w y  o s a m  o r  z  ą  d a c h^ 
m i  o j 3 k i  c h  . N o r r p r o j e k t  ustaw y o sam orządach m i e j s k i c h  
z n a jd u je  3i ę  j e s z » z c  w d e p a r ta m en c ie  s a m o r z ą d o w y  g d z ie  u le g a  ponow­
nej n r z c r ó b c e • Do nowego p r o j e k tu  ustaw y z o s t a n i e  wprowadzony s z e r e g  
punktów n rz© w idującyoh  p row ad zen ie  g o sp o d a r k i  m i e j s k i e j  na wzor  
z a c h o d n i o - e u r o p e j s k i • -

W y s i e d l e n i e  P o l a k a  z L i t w y .  W dn iu  8 1  a j j c z -  
nin  r . b ,  z r o z p o r z ą d z e n ia  w ła d z  a d m in is t r a c y j n y c h  z o s t a ł  w y s ie d lo n y  
z L itw y  p r e z e s  n a d n ie m e ń s ia e g o  w o ls k ie g o  Towarpstwa drobnego k r e ­
d y tu  w O l i c i o ,  w ł a ś c i c i e l  z iem sk i,  p . P i o t r  Kromer• -

S p r a w a  k o m u n i s t y c z n a .  W- d n iu  11 b .m . wąd w ojenny  
w Kownie ro zw a ża ł sprawę k om u n is ty  S zap iro , lctory w l o s i e  pod J u r -   ̂
boraiom  z o s t a ł  p r z y tr z y m a n y  z u x n  workiem l i t e r a t u r y  komun i  st. c z n c j .  
L i t e r a t u r ę  tę  przem ycano s ta t k ie m  k tó r y  p r z y b y ł  do J u rb o rg a  z N i e ­
miec . Sąd s k a z a ł  S z a p ir ę  na p i ę c  l a t  w i ę z i e n i a . —

U s t ą p i e n i e  S z y l i r i g a s a  z  T o w a r z y s t w a
L i t  o w s k o -  E s t o ń s k i e  g o  .  P r e z e s  l a d y  Państw a^ bz,r-  
l i n g a s  z ł o ż y ł  w z a r z ą d z ie  Tow arzystw a z b l i ż e n i a  l i t e w s k o - e s t o n s k i e g o  
o ś w ia d c z e n ie  w którcm  kom unikuje o swem u s t ą p i e n i u  ze s ta n o v / isx a  
n r o z e s a  pora ien ion ego  tow arzystw a,.  U s t ą p ie n ie  swe p r e z e s   ̂m otywuje  ̂
P odróżą p r e z y d e n ta  E s t o n j i  Strandm ana do P o l s k i  p r z e z  \! i l n o . w o ś ­
w ia d c z e n iu  z a z n a c z a  s i ę  i ż  z a ło ż o n e  w roku 1027 w ■‘-own i  o to w a r z y ­
stwo l i t c w s k o - c a t o ń s k i e  z zapałem  z a b r a ło  s i ę  do pracjg nad r c a l i z a -  
®J L z b l i ż e n i a  m ię d z y  obu n a ro d a m i. W s z y s tk ie  jed n a k  pięlcne z n o ić  g i  
s p e ł z ł w  na n i c z e n .  D w ukrotnie, tow arzystw o  zw ra ca ło  s i ę  s e r d e c z n ie  
dó narodu e s t o ń s k ie g o  z a p r a s z a j ą c  do w s p ó łp r a c y  (l o j s  w obu w ypad­
kach. to  s e r d e c z n o  z a p r o s z e n ie  n i c  z n a l a z ł o  u E stończyk ów  żadnego od-  
fiawięicu. D o sz ło  w r e s z c i e  do t o g o  i ż  g łow a E s t o n j i  zd ecyd ow ał s ię .  
P o je c h a ć  do P o l s k i  z a tr z y m u ją c  *się  w W i l n i e .  S p ow yższych  m o ty w w  

 ̂s y  l i n  gas  n i e  uw aża za  m ożliw e p o z o s ta w a ć  na s ta n o w is k u  p r e z e s a  t o ­
w arzystw a  l i t e w s k o - e s t o ń s k i e g o

- ^ o k o ł a  s p r a w y  p - l o c z k a j t i s a .  W iadomości z Kro« 
Left ca  p o t w ie r d z a j ą  komunikaty k tó r y  o ię  u k a z a ł  w p r a s i e  l i t e w s k i e j ,
■̂■ż r z e c z y w iś c i e  c z y n io n o  p r z y g o to w a n ia  do z w o ln ie n ia  a lb o  vrr k rad ze­
n i a  I l e  czk aj  t i s a .  P róba  ta  m ia ła  b yć  u c z y n io n a  p o d cza s  przewodu s ą ­
dowego, ha p o g r a n ic z u  N iem iec  zatrzym ano c z t e r y  o so b y  k to r o  m ia ły  
D**zyj ść z P o l 3k i  i  p rzy g o to w y w a ły  s i ę  do u r z e c z y w i s t n i e n i a  swego  
cam. i  ar u . To t e ż  sąd  i n s t e r b u r s k i  z a r z ą d z i ł  w zm ocnioną ochronę, s z c z e ­
g ó l n i e j  p od czas  p o s i e d z e ń .  P o l i c j a  l i t e w s k a  w ia d o m o śc i  a próbach  
Porw ania P l e c z k a j t i s a  n e g u j e  i  o św ia d c z a  że z c h w i l ą  gdy w p r a s io  
^ L a ta ły  s i ę  w ia d o m o śc i  • i ż  w N iem czech  zatrzym ano o s o b ą  k tó r e  c h c ia -  

z w o ln ić  P le  c z k a j  t i s ą  c e n t r a l a  p o l i c j i  l i  ter/o k ie  j a  skom unikow ała  
z Niemcami i  o tr z y m a ła  odpowiedź i ż  n i c  podobnego niem a i  że 

^ ib o g o  n i c  a resz to w a n o , żo sama w iadom ość o tern j e s t , k a c z k ą .  W sze-  
ako p ra sa  n ie m ie c k a  t w i e r d z i  w ręcz  p r z e c i w n i e .  N a o g ó ł p r a sa  n i  omieć- 

l a sprawy P l o c z k a j t i 3a r o b i  w i e l k ą  s e n s a c j ę .  P ism a n ie m ie c k ie  ju ż  
Graz  , p i 3s ą  0 t e j  sp ra w ie  w i e l k i e  a r ty k u ły ,  w k tó r y c h  n ie tr u d n o  w y-  
yC^ac m y ś l  i ż  o c z e k u je  s i ę  n ie z w y k ły c h  r c w o la c y j ,  s e n s a c y j n y c h  
^ i a d e z e ń  P i e c z l c a j t i s a  i  in n y c h . - '




